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DODATEK PARAFJALNY
Jednajcie prenumeratorów d o  T  ? G O D N I K A  „ N I E  D Z 1 B  L  A ”  Apostołem bądź,

prasy katolickiej. Paralja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. nieijfiko czytelnikiem.

Życzenia serdeczne z ckazji Nowe­
g o  Roku składa Czcigodnemu Pro tek ­
torow i ks. Kaii/. Jankowskiemu, wszy­
stkim Księżom W ikarjuszom-Asysten­
tom kościelnym oraz wszystkim S to ­
warzyszeniom katolickim na terenie 
riaśkej parafji.

Zarząd Parafjalnej 
Akcji Katolickiej.

Życzenia ja k  najserdeczniejsze z oka­

zji Nowego Roku składa Czcigodnemu 

ks. Protektorow i T. Jankowskiemu, 

Ks. Ks. W ikarjuszom i członkiniom 

K. S . Kobiet.

Zarzad Katolickiego 
Stowarzyszenia Kobiet.

Serdeczne życzenia świąteczne z oka­

z ji Nowego Roku składa Czcigodnemu 

ks. Protektorow i T. Jankowskiemu, 

Księżom W ikarjuszom  —  Asystentom  

kościelnym i  członkom K . S. Mętów

7arząd Katolickiego 
Stowarzyszenia M^żów.

Serdeczne życzenia z okazji N o ­
wego Rckti składa Czcigodnem u ks. 
Pro tek to row i 7 Jankowskiemu, K się ­
żom  W ika riu szom  —  Asystentom  ko­
ścielnym i  członkom  wszystkich o rg a - 
n iza cy j katolickich

Katolickie Stowarzyszenie 

Młodzieży Żeńskiej.

Życzen ia  jaknajserdeczniejsze z  oka­

z j i  Now ego Roku składa Czcigodne­

m u ks, F rotektorow i T . Jankuwskie- 

mu, Ks. K s ty, ikar/uszom i  członkom  

orga n izacy j katolickich

Katolickie StowarsyJienie 
Młodzieży Męskiej.

Scrdec. ne życzenia z  o n a * j' N o ­

wego Roku składa Ca..godnem u ks. 

D yrektorow i T. Jankowskiemu, K się­

żom  W ikarjuszom  ora z  wszystkim  

członkom

Zarząd i Rada 

Żywego ttoi n a.

Serdeczne życzenia z okazji 

Nowego Roku Szanownym Go­

Życzenia Noworoczne Swym  

Szanownym Klientom  składa

Życzenia Noworoczne Sza­

nowne/ Klienteli przesyła

ściom składa

Restauracja „Adria”
Sosnowiec, 3 M ija .

i  pouca się pamięci

P. /ucbarski
Sosnowjec, 3 Maje 8.

N Jędrzejewska  
Magazyn Galanteryjny
Sosnowiec, nl. 3 M aja 5.

Z  okazji Nowego Roku Sza­

nownej Khenteli zasyła najser­

deczniejsze tyczenia

Jan Now ak
Zakład Ogrodniczy 

nl. Prez. Mościckiego 22 
tel. 14 1S i 6-S3.

FOTO - LAZAR  

Sosnowiec, Piłsudskiego 14

Swym D rog im  Klientom  życzy 

Szczęśl.wego Nowego Roku.

Serdeczne życzenia Now o-  • 

roczne składa Wielce Szanow­
nym Odbiorcom

Skład Wędlin

Br. Konieczny
Sosnowiec, W a rn  w ka 14.

Serdeczne życzenia z okazji 
Nowego Roku życzy swym Sza­
nownym Odbiorcom

Hurtownia Cukru 
i wyrobów tytoniowych

Chrziśc. Tov. Dobroczynności
w Sosnowcu.

Serdeczne życzenia Now orocz­

ne Szanownej Klienteli składa

W ł. [Czechowski
Skład Mul Piśmiennych 

w Sosnowcu,
3-go Maja 8, tel, 8-24.

Serdeczne życzenia Now o­

roczne Szanownym Klientom  

zasyłają

Sosnowieckie 
Zakłady Graficzne

W arszawska 8, tel. 1-98

Serdeczne tyczenia Now orocz­
ne składa Swym Sz. K lientom

M. Jagiełłowicz
Apteka 

Sosnowiec, Piłsudskiego 18
tel, 1-04

Serdeczne życzenia Nowego 
R oku  składa Swym Szanownym  
Klientom

Br. Garliński
Maga.yn Błswatny  

3 M » ja 19

Życzenia Noworoczne Swym  

Sz. Odbiorcom składa

Koziołków i Jędryczek
Sklep kolor ja in o sp o  ty wozy.

Zapisujcie się na stałych abonentów „NLdzieli“  z „Dodatkiem Parafjalnym“ .
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Porządek nabożeństw
w Kościele Paraflalnym  

Walet). Najśw. Marjl Panny.
N iedzie la  po B jżem  N arodzen ia , dnia 30X11

g. 6. Prymarja z nauką— ks. kan Jan­
kowski.

g. E Muza św. z nauką —  ks. Jung 
g. 9,80. Msza św. z nauką — Ks I ,o- 

paciński.
g. 11. Suma — ks. Łopaciński, Ka­

zanie —  ks. Jung
g 12,30. Msza sw. z nauką —  ks. prof. 

Kieib.
g. 15 Nieszpory
Poniedzi-łek d. 31-X1I g. 18,30. Uro­

cz,'Jte nieszpory z »vyst. Najśw. Sakr —  
kan. Jankowski. Kazanie —  k s  Lopa-  

ci liski.

Od g. 10 d. 29. X II  do g. 18 d. 5. I 
dyżury pełni ks. Mgr. Brodziński.

P on ied zia łek , dnln 31 XII.

g. 18,30. Ostatnie ur iczysie nieszpory 
z wystawieniem Najśw. Sakr. i procesją—  
ks. k in. Jankowski. Kazanie —  ks. Łopa-  
oiński.

Mowy Rok, dcln 1.1

g. 0. Frymarja — k ;. kai,. Jankowski. 
Nauir.a — ks. Mgr. Brodziński

g 8. Msza św. z n a u k ą  —  ks. Mgr. 
Brodziński.

g. 9,30. Msza św. —  ks. Lopaciński. 
Nauka —  ks Jung.

g. U  Suma —  k s . L  ipaciński. Kaza­
nie -  ks. Kan. Jankowski.

g. 12,30 Msza św. z n a u K ą  —  ks. prof. 
Kieio

g, 8 W  kaplicy więziennej Msza św. 
z nauką —  ks Jung.

g. 15. Nieszpory —  ks. Mgr. Broaz.ńsKi.

Kalendarzyk Zebrań.
(Dom  Katolicki).

N iedziela  30 grudnia br. g. 12,15 Trzeci 
Zakon św. Dominika.

Sreda 2 stocznia 1935 r g. j3 — 19. Bi- 
bljoteka Parafjalna; g. 19 Kurs robót w  K.S. 
M. Zdńsniej; g. 19. Kurs moói w K.S. Kobiet.

O z w z r t e k  3 styO Z nU  1935 i. g. 17,30 Sek­
cja Eucharystyc ma K S. Kobiet, g 19,15 
Kurs wyksztalceniareligijnego; g. 20,15Wy- 
ł lad  w  K. S. Mężów.

Piątek 4 styizala 1935 r. g. 17. Pań 
czynnych Stow. Pań Miłosierdzia św. W in ­
centego d Paulo.

Sobota 5 slyoŁ  ila 1925 r. g. 16 Koło 
Ministrantów; g. 19.30 Zebranie Plenarne 
Sodalicji Marjańskiej Panien.

N ledzlo ia  d P iyoznla 1935 r. g. 16,3u Ple­
narne K. S. M Żeńskiej.

Plerwszorzidnf Zakład Pogrzebowy

„ J .  R Ą C Z K A "
4 0 IN0WIBC, P rez. ■ eśo lo k le g o  13. T el. 8-38

Załatwia pogrzeby solidnie i po 
cenach najniższych.

Przyjmuję robotę do h iftu maszynowego  

białego i kolorowego. Ceny przystępne. 

S tir n lita w a  J u r K o w iK a
Sosnowiec, ul. Szewska 8 m. 8

D r o d z y « Chrystusie Pana  
H a r a p i e ]

Niedziela po Bozem Narodzeniu.
dnia 30 Jrudnia.

A oto szłowtek był z Jeruzalem, 
któremu Imię Symson: a ten cztowiek  
spraw iedliwy i bogobojny, wyczeku­
jący  pociechy Izraeh w e j, a Duch a w, 
był W nim. Dużo naonczas było 
starców w  Jerozolimie, w  tej ogro­
mnej i ludnej stolicy Izraela. Żaden 
jednakże z nich nie dorównywał 
w  cnocie i doskonałości charakteru 
staremu Symeonowi. Starzec Syme- 
on jest i dla nas wzorem najdosko­
nalszym.

ióymeon jest wzorem nijdosko 
nalszyinjako mąż sprawiedliwy i bo­
gobojny. T o  jednak, co Pismo św. 
mówi na końcu, że Symeun wyczeki­
w a ł zbawienia Izraela i ża Duch ów. 
był w  Symeonie, to ostatnie jest 
z wszystkiego najważniejsze.

Puch św . był w  Symeonie.
Duch św powinien być w każ­

dym chrześcijaninie, powinien nim 
rządzić, jak rządził Symeonein. P o ­
winien nim kierować i powinien 
w  mm panować. Wszakże ten sta­
rzec św. z natchnienia Dncha 5w. 
przychodził do S*uątyni Wszakże 
od Ducha Św iętego wiedział, że nie 
umrze, zanim nie ujrzy obiecanego 
Zbawiciela. Ż yw a  więc zachodziła 
łączność mię Izy Duchem św., a Sy- 
m eonem.

I ty otrzymałeś Duch . św. O trzy­
małeś G> na chrzcie św. w  sakra­
mencie bierzmowania i otrzymujesz 
G o  w  Komunji św Pozw ol więc, 
by Duch św. nietylko zam eszkal 
stale w  Tobie, lecz by działał w T o  
bie, by kierował Tobą, by Sobą 
przeniknął T w o je  myśli i T w o je  
czyny.

O  i ik że  d o b r z e  b y ło  S y m e o n o w i  
7. D u ch em  Ś w ię t y m .  O  ja k że  d o b r z e  
b y ł o b y  nam  w szy s tk im ,  g d y b y ś m y  
w ię c e j  D od daw a l i  s ię  D u c h o w i  Ś w i ę ­
temu.

Szczęśliwy rząd i szczęśliwy na­
ród, którym jeszcze Duch Św ięty  
kieruje! N 'e jedno zaiste inaczej w  nie­
jednej wyglądałoby ojczyźnie, gdyby 
uważniej słuchano w  ważnvch pań­
stwowych sprawach natchnień Du­
cha Sw.

Niejedna wojna i niejedna rew o ­
lucja bvłabv zażegnana! Niejedno 
nieszczęśliwe i rujnujące prawo nie 
ukute, gdyby o głos się pytano Du­
cha Bożego

Badajcie tedy duchy wasze, azali 
sa z Boga!

Gdzie bowiem Duch Jest Boży, tam 
praw dziw a Jest społeczność. Gdzie Go

niema, tam tylko nienawiśćl Gdzie
Duch jest boży , tam znika paitja, 
a zjawia się mocny Naród. Im mniej 
w  narodzie polskim będzie Ducha 
Sw., tern więcej rozczłonkowany 
i silniej rozdzielony sam w sobit 
będzie nasz naród. Prośmy K d y  o 
Ducha Bożego dla siebie, dla naszej 
rodziny, dla nas/ych ziomków, dla 
naszych przyjaciół i naszych prze­
ciwników, dla naszego państwa, rzą­
du, naszego narodu. Czemu narze­
kasz, skoro jeszcze nigdy nie modli­
łeś się szczerze o Ducha Sw- dla 
swego narodu? Powiedział kieilyś 
o nas wielki m y ś l i c i e l :  że
Bóg Ojciec nas Stworzył, że Bóg Syn 
nas odkupił, ale Duch Sw . jakoby
0 nas Polakach zapomniał!!! Zapo- 
mn.ał, bo i my zapomnieliśmy o N.m 
Ub.egajmy się serdecznie o względy
1 o przyjaźń Ducha Sw. tak, jak przez 
całe życie o to zabiegał Symeon.

Proboszcz.

Z Nowym KoKiem.
Upłynął rok, bodaj najcięższy 

z powojennych lat, rok nietylko 
powszechnego niedomagania gospo­
darczego, które przeszło w  pospolitą 
biedę, ale i międzynarodowych po­
wikłań oraz troski o zabezpieczenie 
niepewnego pokoju.

G dy  toczyła się św.atowa wojna, 
j e j  okropności przerażały ludzi; chę­
tnie wierzono, że jest to już „w ojna  
ostatnia'1. Niestety, była to złuda. 
Rosja, która w imię pokoju zdradzi­
ła swych sprzymierzeńców, wnet 
została skąpana we krwi własnych 
obywateli, przelanej w wojnie do- ’ 
mowej, a potem chciała narzucić 
Polsce i dalszym naro ioni gwałtem 
i przemocą ustró] komunistyczny. 
M łośn icy  pokoju z pod czerwonych 
sztandarów stali się zwiastunami 
niszczycielsk ei, nieustającej wajny...

Mogło się zdawać, że w p o w o ­
jennych warunkach gospodarczych, 
wśród chorób, nędzy i powszechne­
go niezadowolenia, —  komunizm 
oicaże się jedynym zwycięzcą. R ze­
czywistość zadała temu Haiu. —  
Narody potrafiły obronić się przed 
barbarzyństwem Wschodu, ale zato 
w  sercu Europy wyrósł now y nie­
przyjaciel pokoju: wynaturzona prze­
sadna miłość ojczyzny czyli lak zwa­
ny nacjonalizm. Jak komunizm w  
imię źle pojętego dobra ludzkości 
gotów  jest poświęcić własny naród, 
z którego wyszedł, tak przesadny 
nacjonalizm poświęci chętnie całą 
ludzkość dla dobra sw ego narodu. 
Dziś, gdy muslai przycichnąć rosyj­
ski komunizm, uwikłany w  trudne 
wewnętrzne sprawy i zagrożony 
przez nacisk Japonji na Dalekim 
Wschodzie, —  na scenie międzyna­
rodowej góruje niemiecki naćjona-
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"lizm, grożąc zburzeniem pokoju nie- 
t/lko Europy, lecz i całego świata...

Niebezpieczeństwo naruszenia po­
koju jest tern większe, że między 
potęgami świata istnieje wielka sprze­
czność interesów, panuje zawiść i 
źle ukrywana wzajemna niechęć. 
Każdy chciałby zarobić na upadku 
sąsiada, niepomny, że upadeK ten 
może i jego  samego pociągnąć na 
dno przepaści. Może nigdy nie pa­
nował w  świecie taki zamęt i takie 
pomieszanie pojęć.

Doszło Jo tego, że międzynaro­
do w e  próby naprawy gospodirczej 
kończą się nie naprawą, lecz pogor 
szeniem położenia, a rozbrojenie mo- 
carsiw  —  wznowieniem zbro jeń .. .  
Trudno o większe bankructwo w y ­
siłków ludzkich.

W  tych czasach zamętu i za­
chwiania wszelkich powag świato­
wych istnieje jednak potęga, która 
cora i jaśniej, jak gwiazda przewo­
dnia świeci na widnokręgu, wska­
zując drogę zbłąkanej ludzkości. P o ­
tęgą tą jest Kościół katolicki, rzą 
dzony przez Papieża, Namiestnika 
Chrystusowego, następcę Sw. Piotra, 
niezachwiany w swych podstawach, 
głoszący zawsze niezmienną naukę 
Zbawiciela o miłości.

Z  wyżyn stolicy apostolskiej raz 
poraź odzywa się głos, pilnujący 
przewrotne zasady współczesne, 
osądzający gwałt, bezprawie i wszel 
ką krzywdę ludzką, które czy to 
gnieżdżą się w wewnetrznem życiu 
narodów, czy też występują naze- 
wnątrz przeciwko innym społeczni­
kom. Ojciec św. nie przestaje pou­
czać, jak powinna rządzić się ludz­
kość; nie ogląda się na n,uogo, czer­
piąc swą moc duchową i mądrość 
ze źródła przedwiecznej Prawdy, 
której na ziemi jest strażnikiem.

Kośció ł katolicki jest znienawi­
dzony przez w rogów , którzy jedno­
cześnie są wrogami i ludzkości, choć 
obłudnie mierną się jej przyjaciółmi. 
A le  Kościół, n.imo wysiłków swych 
nieprzyjaciół, s.aje się coraz silniej­
szy, jako jedyna na ziem' rzeczyw i­
sta powaga. Dziś jest już rzeczą ja­
wną. że w nadziejach świata które 
są przed nami, rola Kościoła będzie 
ogromna, że właściwie walka przy­
szłości będzie w i lk ą  Krzyża z w ro ­
giem Boga... bez względu, jak będą 
chcieli się nazywać.

Naród polski ma jedną drogę: 
musi stanąć tam, gdzie będą pow ie­
wać sztandary Kościoła, chorągwie 
Chrystusa .. Powinniśmy przygoto­
wać się do tego, jako do rzeczy 
nieuniknionej. Rozpoczynając w ięc 
N o w y  Rok, życzmy sob'e wzajemnie, 
obok osobistego szczęścia, byśmy 
•z pomocą Bożą tego now ego  roku

nie stracili jako Polacj' i katolicy, 
byśmy oyli go tow i opowiedzieć się 
za Chrystusem i Jego godłem, zna­
kiem Krzyża.

Ks. T . J.

Szczęść Boże 
z No wy ni Rokiem .

Rozpoczynamy dziś nowy 1935 
rok od Narodzenia Pana Jezusa. 
Z  ust do ust płyną wzajemne życze­
nia „Szczęść Boże, z N ow ym  R o ­
kiem"! Pięiaiy to i chwalebny zw y ­
czaj, ale cóż pomoże, jeżeb Bóg nie 
pobłogus)awiV W szak od Boga po­
chodzi wszelkie dobro, szczęście i 
powodzenie, do N ego zatem należy 
zwrócić umysł i serce, Jego prosić
0  b ł o g o s ł a w i e ń s t w o .

Kościół rozpoczyna N o w y  Rok 
uroczystem świętem, Najsw. Imienia 
Jezus, które w tym dniu zostało na­
dane Bożemu Dzieciątku. Sw Paweł 
mówi, że „niemasz w innym zba­
wienia, jedno w Jezusie Chrystusie".

Dzisiejszy zepsuty świat inaczej 
świętuje N ow y  Rok. Mimo kryzysu
1 ciężkich czasów urządza się w  
miastach i miasteczkach huczne bale 
sylwestrowe, rozbawieni goście tań­
czą całą noc, a potem śpią przez 
dzień, nie troszcząc s.ę o wysłucha­
nie Mszy św.

W  ten sposób zaraz w pierwszy 
dzień N  iwego Roku ciężko obrażają 
S w ego  Stwórcę. Czyż zasługują oni 
na błogosławieństwo Boże? Pragn ie­
my wszyscy lepszych czasów, ale 
czy staramy się sann być lepszymi?

Niestety stygnie w nas wiara, 
pobożność i miłość ku Bogn, modli­
my się ozięble, obojętnie. Do Sakra­
mentów św/ętych przj^stępujeniy co­
raz rzadziej. Upada nasza ofiarność 
na potrzeby Sw-ątyń. 1 dziwimy się, 
że Bóg nam nie błogosliw i. Stare 
przysłowie mówi: „Jak Kuba Rogu, 
tak Bóg Kubie".

Na świecie dziś tylu bezrobotnych, 
tylu biedaków, nędzarzy, którzy p o ­
zbawieni są mieszkania, posiłku, drżą 
z zimna. My jeszcze mamy dach nad 
głową, mamy poddostatkiem chleba, 
aleezy pamiętamy o nieszczęśliwych? 
Czy należymy do takich towarzystw 
jak św. W incentego a Paulo, i tym 
podobne, aby nieść pomoc, na jaką 
nas stać?

Może niejeden ma serce zimne, 
nieczule na ludzką nędzę, może do­
tąd nic dobrego nie uczynił, choć 
Pan Jezus m ów i: „Błogosławieni
miłosierni, albowiem oni miłosierdzia 
dostąpią"!

T y lk o  wierna służba Bogu, su­
mienne wypełnianie obowiązków  re­
ligijnych, wspomagani? biednych 
i nieszczęśliwych, codzienna troska

o własną poprawę mogą nam za­
pewnić błogosławieństwo Boże w  
N ow ym  Roku.

Ks T. J .

Przysłowia noworoczne.
Na N ow y  Rok
Przybyło  dnia na barani skok.
G dy  na N o w y  Rok jasno
W  gumnach będzie ciasno.
G dy  N o w y  Rok mglisty
Jeść będą ZD Oże glisty.
N ow y  Rok pogodny
Zbiór będzie dorodny.

Przysłowia n& st/czoń.
S tyczeń— do pieca się przyczyń.

— o—
Kiedy styczeń najostrzejszy,
Roczek będzie najpłodniejszy.
A  gdy  w styczniu deszcze leją,
Nie ciesz się wielką nadzieją.

— o —

Jak Makary (2 I) pogodny,
Wrzesień będzie chłodny.

Wiadomości.
Zarząd Parafjalnej Akcji 

Katolickiej.
Staraniem Zarządu P  A .K .  urzą­

dzony bodzie w dniu 3L grudnia 
1934 r. w Sali Domu Katolickiego 
opłatek dla wszystkich członków A  K.

Na milą tę, tradycją uświęconą 
zabawę, Zarząd P A K .  zaprasza w szy­
stkich członków jaknajuprzejmiej.

Katolickie Stuw. Kobiet.
Zarząd K. S. Kobiet przypomina 

swym członkiniom, że Sekcja Eu­
charystyczna odbędzie się w czwar­
tek dnia 3 stycznia 1934 o g. 17.80.

Uprasza się wszystkie członkinie, 
które zapisały się na Sekcję Eucha­
rystyczną, by na zebranie przycho­
dziły punktualnie i regularnie.

Kat. $tovr. Młodz. Żeńskiej.
Staraniem Zarządu K S M. Żeń ­

skiej urządzony zostanie w dniu 
29 grudnia 1934 r o godz. 17 opła­
tek dla druchen.

Niech wszystkie diuchny stawią 
się jaknajliczniej, by zabawa w yp a ­
dła miło i sympatycznie.

Jednocześnie przypomina się, że 
w  niedzielę dnia 6 stycznia 1935 r. 
odbędzie się plenarne zebranie, na 
którem obecność wszystkich druchen 
obowiązująca.

Bibljoteka Para fj a Ina.
Podaje się do wiadomości Sz. 

Czytelnucow, że Bibljoteka Parafjalna, 
począwszy od 1 stycznia 1985 r.
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czynna laędzte tylko raz v  tygodniu, 
t. zn. w  śiodę, od godz. 18 do 19.

Termin p r z e t r z y m a n ia  książek 
p r z e d łu ża  się do  2 tygodni, p o  ty m  
zaś te rm in ie ,  op la ta  za z w ł o k ę  w y ­
nosić b ę d z ie  iO g r .  za  Każdy tyd z ień .

Jednocześnie Zarząd P A K  zw ra ­
ca się z uprztjmą prośbą do Gz. 
Parafjan. t y  łaskawie przyczyn.li ssę 
do powiększenia księgozbioru Bibljo- 
teki Parafjałnej, przez ofiarowanie 
wartościowych dziel, czy to z dzie­
dziny religijnej, czy też wartościo­
w e j beletrystyk.

Książ!: i ofiarowane składać moż­
na w  Sekretarjade PaiL.fjt.lnym A K  
przy ul. Mościckiego 15 (Dom Ka­
tolicki), w  godzinath od 9 do 14 co­
dziennie.

S i .  Ofiarodawcom, którzy złożyli 
szereg wartościowych książek na 
rzecz bibljoteki Parafjalntj —  Za­
rząd P. A. K. składa tą drogą sta­
ropolskie „Bóg zapłać!"

Stow. Pań Miłosierdzia
Św. Wincentego k Paulo.

Zarząd S tow  Pań Mił. Sw. W  in 
centegu a Paulo przypomina, że ze­
branie Pań Czynnych odbędzie się 
w  piątek, dnia 4 stycznia 1985 r. 
o gedz. 17.

Ze względu na przygotowanie 
programu pracy na rok i&36 — Z a ­
rząd prosi Sz. Panie, by aknaihcz- 
nitj na to zebranie przybyły.

Sodalicja Marjari&ka Panien.
Zarząd Sodalicji Mariańskiej Pa ­

nien zawiadamia wszystkie członki­
nie, że zebranie plenarne odbędzie 
się w sobotę dnia 5 stycznia 1935 r. 
o godz. 19,80.

Zarząd prosi uprzejmie, by wszy­
stkie członkinie na to zebranie przy- 
byłv, 2e względu na omówienie ca­
łego szeregu spraw organizacyjnych, 
związanych z pracą w  Sodalicji.

Bractwo Żywego Różańca.
Zarząd Bractwa Ż yw e go  Różańca 

prosi uprzejmie wszystkich człon­
ków, by zaległe składki za bież. rok 
uiegulowali, możliw ie do 81 grudnia 
br , a to w  celu rocznego zamknię­
cia ksiąg kasowych i złożenia spra­
wozdania kasowego za ten rok.

Sekcja Samopomocy Pośmiertnej 
Bractwa 2. R.

Zarząd Sekcji Samopomocy P o ­
śmiertnej podaje do wiadomości, że 
w  Sekretarjarie Parafialnym A . K.

jest jeszcze kilkanaście, złożonych 
poprzeanio do kontroli, książeczek 
członkowskich do odebrania. Ksią­
żeczki te winny być stale w posia­
daniu członka, wobec czegc Zarząd 
prosi uprzednie o zgłoszenie się do 
Sekretarjatu pc nie.

Jednocześnie Zarząd przypomina 
członkom, zalegającym ze składkami 
rocznemi, że najpóźniej do 81 gru­
dnia br zaległości winny być w y ­
równane, a to dla przjrgotowania 
sprawozdania kasowego na Walne 
Zebranie Sekcji Samopomocy P o ­
śmiertnej Br. Z. R.

Rozporządzenie Ministra ipieki społeczno]
z dnia 30 listopada 1033 r.

o chowaniu zmarłych i stwierdzaniu przy­
czyny zgonu, wydane w porozumieniu z 
Ministrem Sp raw  Wewnętrznych i Mini­
strem W yzn ań  Religijnych i Oświecenia  

Publicznego.
(Dz. U. R P. 1934. Nr. 13. Poz. 103;.

(c. d )

§ 39. W  przypadkach wymienio­
nych w art. 11 ust 1, do przew ie­
zienia zwłok wystarcza trumna, 
(§ 10), której dno wyłożyć należy 
warstwą robotni.cji chłodnej o gru­
bości co najmniej 3 cm

Zwłoki, przewożone w  myśl ait. 
11 ust. 2, 3 i 4 powinny być zam­
knięte wr zalutowanej trumnie meta­
lowej, zawierającej na dnie waistwę 
substancji chłodnej, giubości co naj­
mniej 3 cm. Trumna ta powinn i być 
zamknięta w szczelnej Ikrzyin  d rew ­
nianej tak, aby się w niej mogła po­
ruszać. Skrzynia powinna b jć  do­
k ła d n i  zamknięta i opieczętowana 
przez władzę, udzielającą zezwolenia 
na przewóz.

Władza ta może w  każdym po­
szczególnym przypadku zarządzić p o- 
nadto specjalne środki ostrożności, 
jak to: nasycenie warstwy chłodnej 
w trumnie środkiem odkażającym, 
zawinięcie zwłok w płótno, nasycone 
p ł y n e m  odkażającym, utrwalenie 
zwłok (§ 5'i i t. p.

Popioły otrzymane przez spopie­
lenie zwłok ludzkich, mogą być prze­
wożone w dokładnie zalutowantm 
pudle nict.tlowem, umieszczonem w 
szczelnej skrzynce drewnianej, op ie­
czętowanej przez władzę, udzielającą 
pozwolenia na przewóz.

§ 40. Po  dostarrzenu zwłok lub 
ich szczątków na miejsce przezna­
czenia winny być one jak najpiędzej 
pochowane bez otwierania zalutowa- 
nego opakowan'3.

Postanowienie to, o ile do tyczy  
chowania popiołów, nie ma zastoso­
wania do cmentarzy katolickich.

§ 41. Ekshumacja zwłok i ich 
szczątków powinna cię odbywać w za­
sadzie w  porze chłodnej 37) o ile 
możności, we wczesnych godzinach 
rannych. Przy ekshumacji mogą być 
obecne tylko osoby urzędowe i bez­
pośrednio zainteiesuwane.

0 zamierzonej tKshumacji powin­
na być zawiadomiona W łaściwa w ła ­
dza wyznaniowa.

W  przypadkach wymienionych 
w  art. 12 ust. 1 pp. a, c i d , przy 
ekshumacji obowiązkowa jest ob6C- 
iiość ekarza urzędowego.

W  przypadkach, wymienionych 
w  art. 12, ust. 1, pkt. a, iw iok i lub 
ich szczątki należy wydobyw ać wraz 
z trumną, której nie należy otw ierać, 
potem umieścić w  przygotowanej 
nowej trumnie. W  raz : potrzeby 
przewiezienia ich maja ponadto za­
stosowanie postanowienia § 39

§ 42. Rozporządzenie niniejsze 
wchudzi w życie z dniem ogłuszenia.

Minister Opieki Społecznej
— )  Hublckt.

7m&rli
Dnia 16 XII J934. W n c e n ty  Hajak

lat str Drrrci r< x n  ivrnjn<rr ź M im ,  iat
Dnia 19 XII W ładys ław  Bogdaszewskf  
lat 74

W ieczny  odpoczynek racz im dni Panie!

Rocznice zaślubin.
Dnia l  I 1935. Paweł Holuj z Geno­

wefą Włodarc/.yk; Mieczysław Zgorzeiski 
z Marją Schwanke; Marjan Chrzanowski 
z Ksenią Popow, Adam Makieta z Heleną  
Mucha; Antoni Paniewski z Marianną Gla- 
ba. Dni* 4 I 1935. Adam  Snulek z Anną  
Bub«. D r  a 6 111-35 Aleksander Biernacki, 
z Bronisławą Adydak.

Bocznice zgonów.
Dnia 211935. Szymon Lewiński, 1. CO. 

Dnia 4 11935. M -ria  z; Skrobonióv. M  rń-
blewska, lat 78. Dnia 6 11935. Piotr ka*  
czyński, lat 32.

Zapowiedzi przedślubne
Ignacy Tuszyński, k z Dąbrowy Gór­

niczej z Zotją Juacliimską. p. z Sosnow e j,  
zau. 3; Bolesław Bugajski k. z Sosnowca,  
z Zofją Fibpuwskj,, p z Krynicy, zap 3; 
W ilhe lm  Rotha.ig, k. zam. Kordonowa B 
z Bronisławą B* szćzyk, p. zam. Piłsud­
skiego 1, zan. 3; Aleksander Kiedik, k rw .  
zam. Szczedr; 1 z Janiną W iśniewską,  
wdową, zam. Chmielna 16, zap. 3.

Przyjmuję do roboty kołdry watowe 
i puchowe. Ceny przystępne.

S t a n i s ł a w a  M o n l ó r A w n a
Sosnowiec, Flłsudsklego 62.
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